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Wydanie I, Rybnik 2021
Autorzy dołożyli wszelkich starań, by zawarte w przewodniku informacje były aktualne i rzetelne. Polecane trasy nie wyczerpują możliwości rybnickich tras rowerowych, można je do woli wydłużać/modyfikować. Udanych wycieczek!
Województwo Śląskie od lat kojarzy się z nie tylko turystyczną pozytywną energią. Ma rozpoznawalną markę Beskidów z kurortami górskimi, które tętnią życiem nie tylko zimą, Jurę Krakowsko-Częstochowską ze Szlakiem Orlich Gniazd i – oczywiście – centrum regionu ze Szlakiem Zabytków Techniki. Wśród śląskich krain tą najmniej odkrytą jesteśmy my, czyli Kraina Górnej Odry położona w zachodniej części województwa. Czas więc nas zauważyć!
Kraina Górnej Odry to kolebka wciąż żywej obrzędowości śląskiej. Ziemia, na której położone są miasta o znaczeniu regionalnym takie jak Rybnik, Racibórz, Żory, Wodzisław Śląski czy Jastrzębie Zdrój. Dziś pilnie pracujemy nad spójną subregionalną ofertą turystyczną. Każde z naszych miast doda, co ma najlepszego. Wyróżnikiem Rybnika z pewnością jest świetna infrastruktura rowerowa. I ją już dziś chcemy Państwu pokazać!
W Rybniku czeka na Was 170 km wyznaczonych szlaków rowerowych i 30 km dróg rowerowych. Opisy większości z nich macie przed sobą. Oddajemy w Wasze ręce „Przyjazny przewodnik rowerowy po Rybniku i okolicach”. Trasy dla siebie znajdą tu i długodystansowcy, i rodziny z dziećmi, które dopiero zaczynają rowerowe wyprawy. Opisane tu trasy mogą być tylko początkiem rowerowych przygód w Rybniku i okolicach. Warto przyjechać tu na dłużej, by skorzystać z bogatej oferty noclegowej i gastronomicznej.
Udanych wycieczek!
Start: PKP Niewiadom
Meta: Rynek
Długość trasy: 12,5 km
Nawierzchnia: drogi publiczne (asfalt, bruk), wydzielona asfaltowa droga rowerowa
Możliwe trudności: dość duże przewyższenia w okolicy tężni, ruch samochodowy na początku trasy
Atrakcje na trasie: Zabytkowa Kopalnia Ignacy, tężnia w Radlinie, Park Tematyczny, Rynek w Rybniku
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Trasę śladami górniczych tradycji Rybnika rozpoczynamy przy dworcu kolejowym w Rybniku-Niewiadomiu. Można tam dojechać pociągiem z centrum Rybnika oraz m.in. Katowic, Raciborza, Żor, Rydułtów czy Pszczyny.
Niedaleko dworca PKP w Niewiadomiu, przy ulicy Sportowej, znajduje się boisko piłkarskie MOSiR.
By wyruszyć w naszą trasę, po wyjściu z pociągu jedziemy w lewo, wzdłuż ulicy Sportowej. Naszym pierwszym przystankiem jest Zabytkowa Kopalnia Ignacy, najstarsza kopalnia węgla kamiennego w okolicy. Jej historia sięga 1792 r. Pierwotnie Hoym (do dziś wielu rybniczan nazywa ją właśnie „Hoyma”), od 1932 r. − Ignacy (na cześć ówczesnego prezydenta Polski, Ignacego Mościckiego). Kopalnia pracowała do 1995 r., kiedy to szybem Kościuszko wyjechał ostatni wagonik węgla. Dziś Ignacy odzyskuje dawny blask i staje się coraz ciekawszym miejscem nie tylko dla rybniczan. Jest jednym z obiektów Szlaku Zabytków Techniki Województwa Śląskiego.
Zabytkowa Kopalnia Ignacy, fot. Dominika Kufieta
Turystom udostępniono taras widokowy na szczycie 46-metrowej wieży ciśnień (w pogodne dni widać z niego Beskidy!), oryginalne maszyny parowe szybów Kościuszko i Głowacki z początku XX w. oraz sale ekspozycyjne, w których odbywa się wiele imprez. Przed szybem Głowacki dzieciaki mogą zobaczyć żółciutki górniczy wagonik, a na terenie kopalni poszukać malutkich… myszek. Przy kopalni można odpocząć, jest ona jednak dopiero pierwszym przystankiem na naszej trasie.
Dalej, jadąc obfitującymi w pagórki ulicami Młyńską i Wypandów, kierujemy się w stronę tężni w Radlinie. Tężnia działa tam od 2014 r. i jest pierwszym tego typu obiektem w woj. śląskim. Dziś poza zdrowotną solanką jest tam plac zabaw dla dzieci, uroczy ogród z fontanną i mała kawiarnia. Można tam spędzić sporo czasu, my jednak ruszamy dalej, czeka nas droga do samego centrum Rybnika.
Tężnia w Radlinie, fot. Barbara Salamon-Szympruch
Zainteresowanym górniczą historią Śląska polecamy przejście/przejechanie Industrialnej Pętli Terenowej. To szlak ukazujący ślady dziedzictwa przemysłowego Rybnika-Niewiadomia, przede wszystkim nieistniejącej już KWK „Szczęście Beaty”. Pętla ma 5,6 km długości i nasza trasa rowerowa tylko o nią zahacza (na wysokości Kolonii Beata).
Jedziemy wzdłuż ulic Zamenhoffa i Grota-Roweckiego i dojeżdżamy do asfaltowej trasy rowerowej wzdłuż jednej z głównych rybnickich ulic − Raciborskiej. Nią przejedziemy niecałe 4 km, aż do skrzyżowania z ulicą Kotucza. Na rozwidleniu skręcamy w lewo i jadąc dalej prosto dojeżdżamy do Parku Tematycznego nad Nacyną, w którym na dzieci czeka plac zabaw, boisko i tor rolkowy. Z parku wyjeżdżamy charakterystycznym czerwonym mostkiem i jadąc wzdłuż rzeki Nacyny, docieramy na rybnicki rynek. Stamtąd można ruszyć na dworzec kolejowy w centrum lub w dalszą drogę.
Park Tematyczny nad Nacyną, fot. Dominika Kufieta
Trasę Niewiadom−rynek można pokonać i w drugą stronę, jest ona wtedy jednak dużo bardziej wymagająca. W Niewiadomiu są naprawdę spore przewyższenia. W górach się tak nie zmęczycie, jak tam! Można ją też przedłużyć o wszystkie inne opisane w tym przewodniku trasy. Możliwości jest mnóstwo!
Start i meta: Rynek lub dworzec PKP w centrum
Długość trasy: ok. 13 km
Nawierzchnia: wydzielona asfaltowa droga rowerowa, drogi publiczne (asfalt, bruk), ścieżka przez las
Możliwe trudności: odcinek trasy wzdłuż rzeki Rudy − nierówna betonowa droga
Atrakcje na trasie: rynek, murale (przy targu i kawiarni Bosko), pomnik burmistrza Webera przed UM, bazylika z fontanną i placem zabaw, tężnia solankowa, tor rolkarski, Wiśniowiec, nutrie przy bulwarze nad Nacyną, Park Tematyczny
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Trasę możemy rozpocząć na rybnickim rynku (zaparkować można tuż przy nim, na wielopoziomowym parkingu, wjazd od ulicy Hallera) lub przy dworcu PKP w centrum (tu dojeżdżają bezpośrednie pociągi m. in. z Katowic, Żor, Raciborza, Pszczyny, Wodzisławia Śląskiego, Rydułtów czy Bielska-Białej). z obu tych miejsc dojeżdżamy do Placu im. Jana Pawła II, znajdującego się przed rybnicką bazyliką, czyli kościołem św. Antoniego Padewskiego.
Do świątyni, której historia sięga początków XX w., można wstąpić, by zobaczyć piękne sklepienie, bogate zdobienia i figurę jej patrona umieszczoną w głównym ołtarzu. Atrakcją jest też możliwość wspięcia się na 95-metrową wieżę (podobno rybnicki „Antoniczek” to najwyższa świątynia na Górnym Śląsku!), z której można zobaczyć sporą część miasta. By tam wejść trzeba się wcześniej zapisać (tel. 32 43 29 020). Naprzeciwko bazyliki znajduje się basen kryty MOSiR (tzw. Yntka), a przed nią − Plac Jana Pawła II z efektowną fontanną i położonym nieopodal jednym z ciekawszych placów zabaw w mieście.
Bazylika pw. św. Antoniego Padewskiego, fot. Dominika Kufieta
Po odpoczynku w okolicy placu Jana Pawła II trasa biegnie asfaltową wydzieloną drogą rowerową, którą dojedziemy prawie do samej tężni. Ostatnie kilkaset metrów jedzie się już drogą/chodnikiem.
Najbezpieczniejszą opcją przejechania tych ostatnich metrów jest przeprawienie się przez 2 przejścia dla pieszych na skrzyżowaniu ulic: Mikołowskiej, Sybiraków i Wyzwolenia i wjechanie w spokojną ulicę Pod Wałem. Poruszamy się nią aż do dworca PKP Paruszowiec, do którego podjedziemy od tyłu. Następnie tunelem pod torowiskiem przejeżdżamy na ulicę Mikołowską, przeprowadzamy rowery przez pasy i do tężni docieramy chodnikiem wzdłuż tej głównej rybnickiej ulicy.
Dworzec PKP Paruszowiec od strony wiaty na rowery, fot. Klaudia Kesten
Przy tężni warto się zatrzymać, by choć chwilę inhalować się zdrowotną solanką. Jest tam też mały plac zabaw (raczej dla starszych dzieci, w formie toru przeszkód). Teren ten od dawna pełnił funkcje rekreacyjne. W 1931 r. dyrekcja Huty Silesia w Rybniku-Paruszowcu wybudowała tam 50-metrowy rekreacyjny basen plenerowy z piaszczystą plażą dla swoich urzędników, pracowników i ich rodzin. W pobliżu było również zakładowe lodowisko (tzw. lodowisko Kajzerka, od nazwiska kierownika OZR). Lodowisko działało do końca lat 70. XX w, a basen do 1998 r.
Tężnia, tor rolkarski i plac zabaw z siłownią są obiektami ogólnodostępnymi i darmowymi.
Tężnia solankowa w Rybniku, fot. Robert Neumann
Po krótkim odpoczynku można jechać dalej, wzdłuż brzegu stawu i przez rybnickie Błonia, w stronę kolejnego obiektu rekreacyjnego − toru rolkarskiego. Tam można dodatkowo wyszaleć się na rolkach, wrotkach czy hulajnogach (to wszystko mieści się w rowerowych sakwach − sprawdziliśmy!). Tor ma 400 m długości! Obok znajdują się i inne obiekty sportowo-rekreacyjne − plac zabaw, siłownia zewnętrzna i kompleks boisk sportowych (piłka nożna, siatkówka plażowa). Dodatkowo, w swoje gościnne progi zaprasza kawiarnia Silesija.
Z toru rolkarskiego można jechać dalej, w stronę lotniska sportowego w Rybniku-Gotartowicach, do Rybnika Kamienia (szlak niebieski − stulecia turystyki) lub przez gotartowickie lasy (szlak zielony) i Szczejkowice aż do Pojezierza Palowickiego. Można również wrócić do centrum Rybnika − tą samą drogą lub dookoła, wzdłuż rybnickich rzek, Rudy i Nacyny. My wybieramy ostatnią opcję.
Z toru rolkarskiego wracamy więc do tężni, by później, wzdłuż ulicy Mikołowskiej dojechać do świateł (ulica jest bardzo ruchliwa, szczególnie dzieci nie warto stresować przejazdem przez drogę) i drugą stroną ulicy wrócić na wysokość wiaduktu kolejowego. Przejeżdżamy pod nim, ulicą Pod Wałem dojeżdżamy do ulicy Nadbrzeżnej i nią jedziemy wzdłuż rzeki Rudy (szlak niebieski).
Po przejechaniu przez las (po drodze można odpocząć w wiacie przy placu zabaw) kierujemy się w stronę ronda Larissa i jadąc wzdłuż ulicy Wielopolskiej, znów wjeżdżamy do lasu (skręt w lewo, przez mostek).
Nasza trasa wiedzie w stronę rybnickich bulwarów; odbijając w drugą stronę, można jechać w kierunku Rybnika-Kamienia i tamtejszego ośrodka sportu i rekreacji (szlak żółty lub czarny, patrz też trasa nr 3).
Jadąc przez las, mijamy Park Ruda, a w nim miejsce pamięci ofiar obozu koncentracyjnego Auschwitz oraz cmentarz pacjentów pobliskiego szpitala psychiatrycznego, którzy zginęli podczas II wojny światowej. Może to dobry moment na postój i rozmowy z dziećmi o historii? Po opuszczeniu lasku docieramy do ronda Europejskiego. Znów mamy kilka możliwości kontynuowania wycieczki. Latem można zrobić sobie długą przerwę i odpocząć na terenie ośrodka rekreacyjnego „Ruda”. Znajdują się tam: największe rybnickie kąpielisko plenerowe z 3 basenami (jeden z dużymi zjeżdżalniami), boiska (siatkówka plażowa i koszykówka), tradycyjny i wodny plac zabaw dla najmłodszych, a także przystań kajakowa. By dojechać do kąpieliska przed rondem, należy skręcić w lewo, na ulicę Gliwicką.
Jadąc dalej ulicą Gliwicką, po lewej stronie mijamy miejski stadion lekkoatletyczny i Stadion Miejski, na którym jeżdżą żużlowcy, czyli rybnickie „rekiny”. Z kolei po prawej rozciąga się Park Wiśniowiec z największym w okolicy torem rowerowym. Gliwicką można komfortowo dojechać aż do samego centrum Rybnika. To jedna z opcji skrócenia naszej trasy.
My po odpoczynku na basenie wracamy na wcześniej zaplanowaną trasę i po przejechaniu ronda Europejskiego docieramy do ścieżki prowadzącej wzdłuż rzeki Rudy aż do ulicy Rudzkiej. Wzdłuż tej jednej z głównych rybnickich dróg poprowadzona jest kilkukilometrowa asfaltowa droga rowerowa. Możemy nią dojechać nad Zalew (patrz trasa nr 5), my jednak tylko przejeżdżamy na drugą stronę ulicy, by kontynuować trasę wzdłuż drugiej z rybnickich rzek − Nacyny. Do centrum dojeżdżamy Bulwarami nad Nacyną. Pewnie po drodze dzieci będą chciały przerwę, by nakarmić żyjące przy brzegach Nacyny nutrie.
Kolejną okazją do odpoczynku będzie Park Tematyczny, w którym czekają plac zabaw, boisko oraz mały tor rowerowy. Jadąc dalej asfaltową ścieżką, dotrzemy na rynek (lub dalej − minąwszy rewitalizowany obecnie kompleks Juliusz − na dworzec PKP centrum, przy którym zaczynała się nasza wycieczka).
Start i meta: Park Tematyczny
Długość trasy: ok. 21 km
Nawierzchnia: wydzielona asfaltowa droga rowerowa, drogi leśne, drogi publiczne (asfalt)
Możliwe trudności: piaszczyste fragmenty trasy w lesie, wystające korzenie
Atrakcje na trasie: Park Tematyczny, bulwary nad Nacyną, Kościół św. Katarzyny i MB Różańcowej, Zagroda 3 Siostry, Ośrodek w Kamieniu
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Tym razem trasę zaczynamy w Parku Tematycznym w centrum Rybnika. Osoby dojeżdżające samochodami mogą zaparkować na parkingu przy parku (wjazd od ulicy Kotucza) lub na terenie Kampusu (wjazd od ulicy Rudzkiej).
Z Parku Tematycznego wyjeżdżamy charakterystycznym czerwonym mostkiem i kierujemy się bulwarami nad Nacyną w prawo. Przejeżdżamy pod mostem i jedziemy bulwarami aż do końca deptaka, do kapliczki nad Nacyną przy ulicy Rudzkiej.
Bulwary nad Nacyną, fot. Dominik Gajda
Bulwarów na Nacyną nie da się przejechać bez chwili przerwy. Wszystko przez… żyjące na brzegu rzeki nutrie. Są atrakcją nie tylko dla dzieci, a ich zdjęcia od kilku lat są jednymi z najczęściej publikowanych obrazków z rowerowego Rybnika.
Mijamy kapliczkę, przejeżdżamy przez główną drogę i zjeżdżamy z asfaltowej ścieżki rowerowej w prawo, trafiając na drogę łączącą ulicę Rudzką ze ścieżką prowadzącą wzdłuż rzeki Rudy (szlak żółty i niebieski). Jedziemy nią aż do ronda Europejskiego. Z niego można zjechać do rybnickich obiektów rekreacyjnych − plenerowego kąpieliska Ruda, stadionu lekkoatletycznego czy parku Wiśniowiec (więcej o nich w opisie trasy nr 2).
My jednak kierujemy się dalej w stronę dzielnicy Rybnik-Kamień. Przejechawszy przez park Ruda i otaczający go las, docieramy do kolejnego ronda (Larissa). Tym razem nie jedziemy w prawo, w stronę tężni w dzielnicy Paruszowiec (jak w trasie nr 2, szlakiem niebieskim), tylko ruszamy prosto przez pasy i dojeżdżamy do malowniczego stawu Wielopole.
Przejeżdżamy przez wąski mostek koło tamy na tym zbiorniku i leśną ścieżką czarnego szlaku rowerowego im. Jana Pawła II (uwaga na wystające korzenie!) docieramy do ulicy Strąkowskiej. Jedziemy nią w górę, po lewej stronie mając zabytkowy drewniany Kościół Św. Katarzyny i Matki Bożej Różańcowej.
Drewniany kościółek w dzielnicy Wielopole to prawdziwa perełka architektoniczna. Jego wnętrze zdobi polichromia z pierwszej połowy XVI w. To jeden z obiektów Szlaku Architektury Drewnianej.
Jedziemy dalej asfaltową, niezbyt ruchliwą drogą (ulica Podleśna) aż do wjazdu do lasu (nadal czarny szlak). W nim: szerokim, utwardzonym (choć niestety dość dziurawym) traktem jedziemy cały czas prosto, mijając tory kolejowe i miejsce odpoczynkowe (po lewej), przy którym jest drewniany krzyż. Mijamy je i skręcamy w prawo. W ten sposób dojedziemy do stawów hodowlanych przy ulicy Jodłowej.
Postój warto jednak zaplanować nie tam, a kilkadziesiąt metrów dalej, w Zagrodzie 3 Siostry. Najmłodsi uczestnicy wycieczki mogą tam poznać i nakarmić zwierzątka, pobawić się na placu zabaw i wziąć udział w różnych zajęciach. To idealne miejsce dla dzieci, które w Zagrodzie 3 Siostry mogą poskakać na sianie, ugotować coś pysznego w błotnej kuchni czy poszukać jajek w kurniku. Jednak najwięcej czasu z pewnością poświęcą mieszkającym tam alpakom, kózkom i owieczkom, żółwiom, królikom czy uroczemu konikowi. Dzieciaki będą tym miejscem zachwycone, jednak to nie koniec atrakcji dla nich w trakcie naszej wycieczki.
Kilkaset metrów dalej znajduje się kolejny w Rybniku obiekt MOSiR − ośrodek w Kamieniu. Latem działa tam naturalne, strzeżone przez ratowników kąpielisko oraz Pluskadełko, czyli bezpłatny wodny plac zabaw dla dzieci. Wokół niego można piknikować i odpocząć. Na terenie ośrodka są też całoroczne place zabaw, ścieżki do nordic walking i rolek, plenerowa siłownia, mały tor rowerowy, 3 boiska sportowe i mnóstwo miejsca na spacery. Można tam spędzić kilka godzin.
Ośrodek w Kamieniu, fot. Dominika Kufieta
Przy kąpielisku działa ośrodek przygotowań sportowych Olimpia, w którym można przenocować, skorzystać z zabiegów spa czy zjeść obiad w restauracji.
Czas jednak na powrót do centrum Rybnika lub... dalszą jazdę. z dzielnicy Kamień, w której się znajdujemy, można rowerem dojechać np. do Rud (patrz trasa 5), tężni na Paruszowcu (niebieski szlak stulecia turystyki) czy Czerwionki-Leszczyn (również szlak niebieski). My jednak wracamy do Parku Tematycznego, w którym rozpoczęła się nasza wycieczka. Z ośrodka w Kamieniu wyjeżdżamy tą samą trasą, która przyjechaliśmy. Najpierw ulicą Jodłową, a później przez las czarnym szlakiem aż do stawu Wielopole.
Do stawu Wielopole można też wrócić szlakiem żółtym. Wyrusza się z parkingu przy ośrodku MOSiR przy ulicy Hotelowej. Jazda tym szlakiem jest jednak nieco trudniejsza. Na trasie są tam piaszczyste odcinki, dlatego tej opcji nie polecamy rodzinom z najmłodszymi rowerzystami.
Niezależnie którą drogą będziemy wracać, dojedziemy do ulicy Wielopolskiej i ronda Larissa. W tym miejscu mamy kolejny rowerowy dylemat. Możemy skierować się w lewo i jadąc wzdłuż Rudy (szlak niebieski) dojechać do tężni i dalej do centrum (jak w wycieczce nr 2) lub prosto, by lasem dotrzeć do parku Ruda i ronda Europejskiego. My jedziemy prosto w stronę ronda Europejskiego. Tam − znów mamy wybór! W opcji pierwszej jedziemy prosto, ścieżką wzdłuż rzeki do Rudy (szlak żółty i niebieski) aż do ulicy Rudzkiej i dalej, bulwarami nad Nacyną wygodnie dojeżdżamy do Parku Tematycznego.
W opcji drugiej możemy jechać asfaltową trasą wzdłuż ulicy Gliwickiej do samego centrum Rybnika. Wybierając tę trasę, po drodze mijamy kąpielisko Ruda i stadion oraz park Wiśniowiec. Dalej kierujemy się w stronę ronda Gliwickiego z charakterystycznym pomnikiem żużlowca. Kontynuujemy jazdę przed siebie i, mijając po prawej stronie urokliwy park „Na górce” z kościółkiem akademickim, dojeżdżamy do skrzyżowania ulicy Gliwickiej z rybnickim deptakiem. Skręcamy na światłach w prawo i − przejeżdżając obok punktu informacji turystycznej Halo! Rybnik − docieramy na rynek. Z niego jest już tylko rzut beretem do Parku Tematycznego, w którym rozpoczynaliśmy naszą trasę lub na dworzec PKP Rybnik Główny. Do obu miejsc dojedziemy asfaltowymi ścieżkami rowerowymi.
Ośrodek rekreacyjny „Ruda”, fot. MOSiR Rybnik
Jest i wariant trzeci − najszybszy − który my wybieramy. Po dojechaniu ulicą Gliwicką do ronda z żużlowcami skręcamy w prawo i - nadal asfaltową drogą rowerową poprowadzoną wzdłuż ulicy Kotucza − dojeżdżamy do Parku Tematycznego. Co ważne, jadąc cały czas z górki!
Powrót z Kamienia do Parku Tematycznego można dowolnie modyfikować, by dostosować przebieg trasy do sił i możliwości uczestników wycieczki.
Start i meta: Czarny Las (las przy Górce dla Burka, dzielnica Rybnik-Nowiny, tuż przy Rondzie Solidarności)
Długość trasy: ok. 17 km
Nawierzchnia: leśna ścieżka, droga publiczna o niskim stopniu ruchu, wydzielona asfaltowa droga rowerowa
Możliwe trudności: wystające korzenie na odcinku w okolicy Gzelu
Atrakcje na trasie: zalew Gzel, Kąpielisko Pniowiec, Zalew Rybnicki, Kotwica, bulwary nad Nacyną
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Punktem startowym tej rowerowej wycieczki będzie Czarny Las w dzielnicy Nowiny. Przy początku naszego szlaku jest parking, plac zabaw dla dzieci i wybieg dla psów „Górka dla Burka". Mijamy je, wjeżdżamy do lasu i czarnym szlakiem rowerowym kierujemy się w stronę ul. Krzywej, na której zmieniamy szlak na czerwony (wylot szlaku jest przy przydrożnym krzyżu). Jedziemy nią bez obaw nawet z dziećmi, nie jest ona bardzo ruchliwa.
Następnie skręcamy w ulicę Buhla i znów dojeżdżamy do lasu, w którym łączą się szlaki żółty, czerwony, zielony i czarny. By dotrzeć do rozwidlenia szlaków rowerowych, musimy wjechać na sporą górkę. Kiedy to się uda, możemy kierować się prosto i dojechać na Kotwicę (szlak żółty/czerwony/zielony). My jednak w planach mamy dłuższą trasę, dlatego skręcamy w lewo i − wracając na czarny szlak im. Jana Pawła II − ruszamy w stronę zalewu Gzel.
Po wyjechaniu z lasu przez chwilę jedziemy ulicą Gzelską wzdłuż brzegu zalewu Gzel (jest tam piękny widok na zalew i elektrownię), a następnie, znów jadąc przez las, docieramy do ulicy Marusarzówny. Jedziemy uliczkami rybnickiej dzielnicy Chwałęcice i ostatecznie − ulicą Łabędzią − dojeżdżamy do zbiornika Pniowiec.
Tam czeka zasłużony odpoczynek na plaży, a przy sprzyjającej pogodzie − kąpiel pod okiem ratownika (w sezonie). Dzieci mogą pobawić się na małym placu zabaw, dobrym pomysłem jest też przejście lub przejechanie ścieżki dydaktycznej, którą poprowadzono wzdłuż brzegu stawu. Na trasie jest kilka tablic edukacyjnych z informacjami o faunie i florze tego akwenu.
Zalew Rybnicki i Zalew Gzel, w tle elektrownia, fot. Dariusz Szuba
Przy akwenie Pniowiec można piknikować, blisko piaszczystej plaży są miejsca do grillowania. Pniowiec i Gzel są jednymi z ulubionych miejsc rybnickich wędkarzy.
Po okrążeniu Pniowca ruszamy dalej, by dojechać do kolejnego rekreacyjnego miejsca nad Zalewem, czyli Ośrodka Kotwica. Docieramy tam asfaltową ścieżką rowerową poprowadzoną wzdłuż ul. Rudzkiej. Ewentualnie, zamiast wjeżdżać na asfalt możemy ruszyć szlakiem niebieskim wzdłuż brzegu zalewu. W ośrodku Kotwica można pospacerować i wypożyczyć rowerek wodny, by popływać po rybnickim morzu. Na tym jednak nie koniec. Z Kotwicy można wrócić od razu do punktu startowego wycieczki, szutrową drogą przez las (szlak żółty/zielony/czerwony).
Ośrodek Kotwica, fot. Krzysztof Wacławiec
My jednak jedziemy do centrum, żeby wycieczka była dłuższa i jeszcze ciekawsza. Poruszamy się komfortową asfaltową drogą rowerową, najpierw wzdłuż ul. Rudzkiej, a później bulwarami nad Nacyną. Możemy z nich zjechać na wysokości dworca autobusowego i ul. Budowlanych dotrzeć do ronda Solidarności, z okolic którego rozpoczynaliśmy trasę. Po drodze, po prawej stronie miniemy Bushido, prowadzony przez MOSiR centrum rekreacji i rehabilitacji.
Bulwary nad Nacyną, fot. Klaudia Kesten
Start i meta: bulwary nad Nacyną
Długość trasy: ok. 32 km
Nawierzchnia: wydzielona asfaltowa droga rowerowa, drogi publiczne (asfalt, bruk), leśne trakty
Możliwe trudności: piach na trasie z Rud do Stodół
Atrakcje na trasie: Bulwary nad Nacyną, Zalew Rybnicki, Kotwica, kąpielisko Pniowiec, zapora na Zalewie Rybnickim, meandry Rudy, Stacja Kolei Wąskotorowej, park linowy Stacyjkowo, Zespół Klasztorno-Pałacowy w Rudach
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Trasę rozpoczynamy przy bulwarach nad Nacyną. Łatwo tam dojechać samochodem (w okolicy są dwa parkingi – przy Parku Tematycznym, wjazd od. ulicy Kotucza, oraz przy dworcu komunikacji miejskiej, wjazd z ulicy Budowlanych). Można też dotrzeć z dworca kolejowego w centrum miasta. Początkowo jedziemy asfaltową ścieżką rowerową wzdłuż rzeki.
Po dojechaniu do końca bulwarów skręcamy w lewo i nadal zostajemy na asfaltowej ścieżce, tym razem położonej wzdłuż ulicy Rudzkiej. Pomimo że to ruchliwa wyjazdówka z Rybnika, drogą rowerową jedzie się szybko i bezpiecznie kilkukilometrową wydzieloną trasą (szlak niebieski). Na wysokości ronda skręcamy w prawo, w ulicę Podmiejską, a później w lewo, by zacząć jechać wzdłuż brzegu Zalewu Rybnickiego (i charakterystycznych kolorowych barierek).
Zalew Rybnicki, fot. Marcin Giba
Choć Zalew Rybnicki powstał na potrzeby przemysłu (a dokładniej – chłodzenia turbin elektrowni), od lat jest jednym z ulubionych miejsc rekreacyjnych nie tylko rybniczan. Można po nim żeglować, pływać rowerami wodnymi czy łowić ryby na wyznaczonych łowiskach. Od kilku lat – dzięki długiej i bezpiecznej asfaltowej drodze rowerowej – to chyba najczęstszy kierunek rowerowych wycieczek, szczególnie tych z udziałem dzieci.
Po chwili znów wracamy na trasę wzdłuż ulicy Rudzkiej i jedziemy w stronę miejsc rekreacyjnych nad „rybnickim morzem”. Najpierw docieramy do ośrodka Kotwica. Tam można zrobić pierwszą przerwę na relaks nad wodą. Do dyspozycji są rowerki wodne i domki letniskowe.
Kolejnym miejscem, w którym trzeba się choć na chwilę zatrzymać jest zbiornik Pniowiec (będzie po lewej stronie). Jest tam strzeżona (w sezonie) piaszczysta plaża, a przy niej mały plac zabaw i miejsce na grilla. Nawet jeśli jest za zimno na kąpiele, warto zrelaksować się na plaży i objechać cały staw, wokół którego poprowadzono ścieżkę dydaktyczną.
Kąpielisko Pniowiec, fot. MOSiR Rybnik
Jeśli wolicie jeździć bardziej ustronnymi leśnymi trasami, po minięciu parkingu nad brzegiem zalewu można szlakiem niebieskim zjechać z asfaltu i odbić w prawo. Wtedy znów jedzie się blisko brzegu i wyjeżdża na wprost Pniowca.
Po odpoczynku jedziemy dalej, wracając na drogę rowerową wzdłuż ulicy Rudzkiej. Dojeżdżamy do dzielnicy Stodoły i skręcamy w prawo, by przejechać wzdłuż zapory na Zalewie Rybnickim. Tama ma 975 m i przejazd nią z pewnością uatrakcyjnia trasę. Dojeżdżamy nią do ośrodka rekreacyjnego Stodoły.
Uwaga! Jeśli zapora jest zamknięta, mijamy ją i jedziemy dalej do skrzyżowania z ulicą Stalową. Po drodze do ośrodka Stodoły można się zatrzymać przy domu, w którym mieszkała ciocia Karola Wojtyły (ulica Stalowa 17). Przyszły papież odwiedził ją w 1948 r., jest tam okolicznościowa tablica pamiątkowa.
Ciekawostką jest fakt, że w latach 1922-1939 blisko naszej trasy rowerowej przebiegała polsko-niemiecka granica. Warto trochę odbić z trasy i zobaczyć drewnianą budkę celną (jest po lewej stronie drogi), szczególnie jeśli jest się na rowerowej wycieczce z dziećmi. Lekcja historii podczas wycieczki rowerowej? Na rybnickich trasach rowerowych wszystko jest możliwe.
W dalszą trasę ruszamy już bocznymi drogami. Zjeżdżając z ośrodka Stodoły w stronę lasów rudzkich, mijamy Przystań Kajakowo-Rowerową „Aktywni” i wjeżdżamy do lasu.
Rzeka Ruda na pograniczu Rybnika i Rud przepięknie meandruje. Spływ jej wodami jest jedną z obowiązkowych atrakcji Krainy Górnej Odry. Więcej o atrakcjach tego regionu w rozdziale Kraina Górnej Odry.
Kolejne kilometry naszej trasy mijają leśnymi traktami (najpierw szlak zielony/żółty, potem zielony/czarny, w końcu sam czarny), którymi dojeżdżamy do samych Rud. Jedziemy ulicą Podbiałą, a następnie Szkolną i dojeżdżamy do Stacji Kolei Wąskotorowej, jednego z obiektów Szlaku Zabytków Techniki Województwa Śląskiego. To jedna z największych industrialnych atrakcji Krainy Górnej Odry. Pociągnięta na przełomie XIX i XX w. trasa pierwotnie wiodła z Raciborza-Płoni do stacji Gliwice-Trynek i służyła do przewozu ludzi. W Rudach, mniej więcej w połowie trasy, znajdowała się stacja pośrednia i zaplecze techniczne, które możemy dziś zwiedzać. Niestety wiele elementów trakcji wąskotorówki zostało rozkradzionych i dziś turyści mogą zabytkowymi składami jeździć tylko na krótkich odcinkach z Rud do Stanicy oraz z Rud przez Paproć do rybnickich Stodół. Dzieciom i tak się podoba!
Na samej stacji można zobaczyć też zabytkowe składy czy przejechać się drezyną. Kolejną jej atrakcją jest park linowy Stacyjkowo. Gdy maluchy szaleją, dorośli mogą spokojnie napić się kawy w kawiarni Peron 2. Nie można się w niej jednak zbyt długo zasiedzieć, bo to nie koniec ciekawych miejsc w Rudach. Czas ruszać dalej. Ze stacji wąskotorówki wyjeżdżamy na ulicę Dworcową, okrążamy cmentarz parafialny i przejeżdżamy przez – niestety bardzo ruchliwą – ulicę Gliwicką. Dalej jedziemy już tylko leśno-parkowymi terenami aż do Pocysterskiego Zespołu Klasztorno-Pałacowego w Rudach. To jeden z najbardziej rozpoznawalnych zabytków w okolicy.
Zakon Cystersów przybył do Rud już w XIII w. i sprawił, że miejscowość prężnie się rozwijała. Dziś jego spuścizną są Bazylika MB Pokornej i piękniejący z roku na rok klasztor. Wraz z otaczającym je ogromnym parkiem i pobliskimi lasami są one częścią jednego z największych parków krajobrazowych w Polsce, tzw. Cysterskich Kompozycji Krajobrazowych Rud Wielkich. Warto również pojeździć lub pospacerować po samym parku – można tam odnaleźć ogromne stare drzewa (w tym wiele pomników przyrody) i – w zależności od pory roku – pola czosnku niedźwiedziego, kwitnące przebiśniegi lub rododendrony.
Pocysterski zespół klasztorno-pałacowy w Rudach, fot. Anna Siwczyk
Lasy Rudzkie są prawdziwym rajem dla rowerzystów. Są w nich dziesiątki kilometrów tras rowerowych. Jedną z popularniejszych jest wyznaczona przez nadleśnictwo 16- lub 23-kilometrowa (w zależności od wybranej pętli) Leśna Rowerowa Ścieżka Dydaktyczna. O nią również można przedłużyć naszą wycieczkę.
Przy głównym parkingu w Rudach, naprzeciwko zespołu pałacowego, są miejsca odpoczynkowe dla rowerzystów i plac zabaw dla dzieci. Tam można nabrać sił, bo przed nami powrót do Rybnika. Możemy wracać tą samą drogą, warto jednak nieco trasę zmodyfikować, by dotrzeć rowerową pętlą do zbiornika Pniowiec. Wybierając drugą opcję, ruszamy z parkingu przy klasztorze (ulica Cysterska), mijamy ruchliwe skrzyżowanie ulic: Rogera, Kozielskiej i Raciborskiej i tą ostatnią ulicą zjeżdżamy już na boczną drogę – Łąkową. Z dziećmi ten odcinek bezpieczniej jest przejechać chodnikiem.
Dalej jedziemy po asfalcie już mniej uczęszczanymi rudzkimi drogami (Brzozowa). Mijamy boisko LKS Buk Rudy (po lewej) i ulicą Borową opuszczamy miasteczko. Teraz czeka nas kilkukilometrowy odcinek leśnej ścieżki (Droga Pożarowa 40 Borowa), którym dojedziemy aż do zjazdu do stacji kolei wąskotorowej Stodoły. Nie kierujemy się jednak na ten przystanek, tylko jedziemy dalej prosto. Skręcamy dopiero koło przydrożnego krzyża (w prawo) i tak dojedziemy aż do zbiornika Pniowiec. Na tym odcinku warto wytężyć wzrok – tzw. „borowa droga” jest obszarem występowania rzadkich okazów storczyków.
Uwaga! Na tym odcinku trasy jest kilka dość uciążliwych piaszczystych odcinków! Z tego względu z młodszymi dziećmi warto przemyśleć powrót tą samą trasą, którą dojechaliśmy do Rud.
Od Pniowca do Bulwarów nad Nacyną dotrzemy znaną już z pierwszych odcinków naszej trasy asfaltową ścieżką rowerową. Co ważne, prawie cały czas zjeżdżając!
Start: PKP Niewiadom
Meta: Park Tematyczny/Rynek/dworzec PKP w centrum
Długość trasy: ok. 56 km
Nawierzchnia: wydzielona asfaltowa droga rowerowa, drogi publiczne (asfalt, bruk), ścieżka przez las
Możliwe trudności: odcinek trasy wzdłuż rzeki Rudy - nierówna betonowa droga
Atrakcje na trasie: kopalnia Ignacy, rynek, murale (przy targu i kawiarni Bosko), pomnik burmistrza Webera przed UM, bazylika z fontanną i placem zabaw, tężnia solankowa, tor rolkarski, Ośrodek w Kamieniu, Zagroda 3 Siostry, Zalew Rybnicki, kolejka w Rudach, klasztor w Rudach, Pniowiec, nutrie przy bulwarze nad Nacyną, Park Tematyczny
Szczegółowa mapy trasy znajduje się pod tym linkiem.
Naszą najdłuższą trasę rozpoczynamy na dworcu PKP w Rybniku Niewiadomiu. Podobnie jak w przypadku trasy nr 1, wyruszamy wzdłuż ulicy Sportowej i dojeżdżamy do Zabytkowej Kopalni Ignacy. Możemy zobaczyć ten rewitalizowany obiekt przemysłowy i wejść na wieżę widokową, a następnie pojechać dalej, do tężni w Radlinie (ulicami Młyńską i Wypandów).
Po sesji zdrowotnych inhalacji ruszamy do centrum Rybnika. Ulicami: Wypandów, Chodkiewicza, Janasa, a następnie Zamenhofa i Grota-Roweckiego dojeżdżamy do jednej z głównych wylotówek z Rybnika – ulicy Raciborskiej. Wzdłuż tej drogi poruszamy się już komfortową asfaltową ścieżką rowerową. Docieramy nią aż do skrzyżowania z ulicą Kotucza.
Tam skręcamy w lewo i – jadąc początkowo chodnikiem (ścieżka rowerowa), a następnie już drogą – trafiamy do Parku Tematycznego (za rondem Wileńskim trzeba skręcić w prawo, w bulwary nad Nacyną) lub na rynek (jadąc dalej bulwarami). W jednym z tych dwóch miejsc koniecznie trzeba sobie zrobić przerwę na kawę, obiad czy „wybieganie” dzieci jeżdżących w fotelikach i przyczepkach rowerowych. Dalsza jazda na pewno będzie dzięki temu dużo przyjemniejsza.
Następnie ruszamy trasą opisaną już wcześniej w rowerowej wycieczce nr 2. Jadąc z rynku rybnickim deptakiem, mijamy punkt informacji turystycznej Halo Rybnik! i docieramy do Bazyliki. Z niej asfaltową drogą rowerową wzdłuż ul. Mikołowskiej dojeżdżamy do dużego skrzyżowania, a następnie – już chodnikiem/drogą do tężni w dzielnicy Paruszowiec.
Rybnik z lotu ptaka, na pierwszym planie bazylika, fot. Robert Neumann
Przy tężni można odpocząć, z nieco większymi dziećmi warto podejść na plac zabaw znajdujący się przed tężnią (zjeżdżamy w lewo z głównej prowadzącej do tężni ścieżki). Z placu zabaw możemy pojechać okrężną drogą wzdłuż brzegu stawu, mijając małe molo, następnie przejeżdżając przez rybnickie błonia, do toru rolkarskiego. Na tym kończą się podobieństwa z trasą nr 2. Z okolic toru rolkarskiego wjeżdżamy mostkiem na rzece Rudzie na ulicę Stawową (szlak zielony) i nią dojeżdżamy do lasu.
Po dotarciu do dużego rozwidlenia zmieniamy szlak na niebieski (zielonym można kierować się w stronę dzielnicy Rybnika – Gotartowic i dalej – Pojezierza Palowickiego). Szeroką leśną drogą dojeżdżamy do Polany Kanetowiec (od Józefa Kanerta, który zostawszy właścicielem tego terenu zalesił go i wybudował leśniczówkę). To duże miejsce odpoczynkowe z wiatą, ławeczkami i kręgiem, w którym można rozpalić ognisko. Na jej terenie znajduje się też pamiątkowy głaz Oskara Michalika. Rozpoczyna się tam też ścieżka przyrodniczo-edukacyjna „Dróżka Kopruszka”. Tak, w tych okolicach kopruchów, czyli komarów, jest wyjątkowo dużo… Ścieżka ma ledwie 1,5 km długości, bez problemu można więc zabrać tam nawet maluchy. Niektóre z jej 11 przystanków – tablic z ciekawostkami – mija się też na naszej trasie.
Oskar Michalik był śląskim przyrodnikiem-amatorem, członkiem rybnickiego oddziału PTTK. Wytyczył pierwszą w Rybniku ścieżkę dydaktyczną i odkrył wiele stanowisk rzadkich roślin. Odkrył również największy w okolicy głaz narzutowy, dziś jego imienia (można go odnaleźć niedaleko naszej trasy). Zginął tragicznie potrącony przez pijanego kierowcę w 1996 r.
Jadąc dalej, mijamy kolejny na trasie urokliwy staw i docieramy do tablicy Staro Bana. To nazwa kolejnego odcinka trasy, którym jedziemy aż do wylotu z lasu na główną rybnicką drogę wylotową, ulicę Mikołowską.
Staro Bana to część niemal 80-kilometrowej trasy kolejowej z Nędzy do Katowic-Ligoty. Jej budowę rozpoczęto w 1853 r., a odcinek z Rybnika przez Piaski i Przegędzę do stacji Rzędówka uruchomiono w 1856 r. Całą linię ukończono w 1862 r., jednak już na początku XX w. pociągi do Katowic zaczęły jeździć obecną trasą, przez dworzec Rybnik-Paruszowiec. Dawna trasa odeszła w zapomnienie, a pozostałością po niej jest mostek nad potokiem Przegędza. Spróbujcie do znaleźć, jadąc tym starym kolejowym nasypem!
Wyjazd z lasu jest dokładnie na wysokości tablic informacyjnych RYBNIK (po lewej) i PRZEGĘDZA (po prawej). My jednak, na szczęście (jazda rowerem tą główną drogą nie należy do przyjemnych) tylko ją przecinamy i znów wracamy na leśne trakty. Na tym odcinku jedzie się jednak mniej komfortowo, sporo na trasie kolein, wycinek i piasku. Jest też tunel pod torami kolejowymi (obecna trasa Rybnik – Katowice), który trochę uatrakcyjnia ten fragment drogi. Dzieci mogą już być trasą zmęczone, jednak już za chwilę czeka je spora nagroda.
Po wyjeździe z lasu przecinamy ruchliwą ulicę Robotniczą i dojeżdżamy do prowadzonego przez MOSiR Ośrodka Rekreacyjnego w Rybniku-Kamieniu. Tam czeka plenerowe kąpielisko, place zabaw, siłownia na powietrzu, tor rowerowy dla dzieci oraz bezpłatny wodny plac zabaw, tzw. Pluskadełko. w letnie ciepłe dni można tam spędzić czas od rana do wieczora. My jednak przedstawiamy trasę maxi, dlatego po wodnej rekreacji jedziemy dalej, do kolejnej atrakcji dla całych rodzin.
Wodny plac zabaw w Kamieniu, fot. MOSiR Rybnik
Z terenów rekreacyjnych w Kamieniu wyjeżdżamy ulicą Jodłową i kierujemy się w stronę stawów hodowlanych i Zagrody 3 Siostry. To miejsce pełne zwierząt, w którym miło czas spędzają nie tylko dzieci. Są tam i te „zwykłe” zwierzaki – kury, króliki czy kozy, ale i takie, których na co dzień raczej się nie spotyka, czyli alpaki. Można tam poznać ich historie, nakarmić je, a nawet… wyprowadzić na spacer do pobliskiego lasu. My tym lasem ruszamy w dalszą drogę. Po dojechaniu do rozwidlenia szlaków skręcamy w prawo (szlak niebieski).
Jadąc prosto czarnym szlakiem im. Jana Pawła II, dojechalibyśmy do dzielnicy Rybnik-Golejów i dalej do Zalewu Rybnickiego, z kolei skręcając w lewo (szlak czarny, a po chwili żółty), dotarlibyśmy do stawu Wielopole. Tam znów możliwości wyboru tras jest kilka.
Jedziemy leśnymi traktami, zmieniając kolory szlaków (niebieski, potem zielony) tak, by dojechać do kolejnej dzielnicy Rybnika – Ochojca. Wjeżdżamy do niego ulicą Milenijną. Chwilę poruszamy się tą raczej spokojną drogą, później dojeżdżamy jednak do skrzyżowania z ruchliwą ulicą Rybnicką. Z dziećmi lepiej w tym miejscu zsiąść z rowerów i przeprowadzić je przez pasy. Po przeprawie przez jezdnię dojeżdżamy ulicą Cystersów do terenów leśnych. Zanim wjedziemy do lasu, po prawej stronie mijamy boisko LKS Płomień Ochojec, prowadzone przez MOSiR.
W lesie w Ochojcu jest ścieżka przyrodnicza „Głębokie doły”. Blisko niej, przy ulicy Klimka, można zaparkować samochód, nie trzeba więc do niej jechać rowerem.
Prowadzącymi przez las drogami Rudzką, Ochojską, a następnie Dworcową (już w Rudach) jedziemy zielonym, a następnie czarnym szlakiem rowerowym i dojeżdżamy do pierwszego przystanku – Stacji Kolei Wąskotorowej. Brama wejściowa do tego obiektu Szlaku Zabytków Techniki znajduje się przy ulicy Szkolnej. Jeśli jedziecie z dziećmi, musicie się tam zatrzymać. Postój będzie długi, bo i atrakcji jest tam multum: przejazd kolejką, drezyny, park linowy, plenerowa kawiarnia (więcej informacji o atrakcjach stacji w wycieczce nr 5). Naprawdę można się zasiedzieć.
My jednak ruszamy dalej! Wracamy na ulicę Dworcową, przed kościołem skręcamy w prawo i, okrążywszy cmentarz, docieramy do głównej drogi w Rudach, ulicy Gliwickiej. Musimy przeprowadzić rowery na drugą stronę i stamtąd już cały czas terenami leśnymi (szlak czarny) dojeżdżamy do kolejnej atrakcji tej małej miejscowości, czyli Pocysterskiego Zespołu Klasztorno-Pałacowego. To jedna z największych atrakcji Krainy Górnej Odry. W otaczającym klasztor zabytkowym parku warto zrobić piknik, pospacerować i poszukać drzew-pomników przyrody czy ogromnych rododendronów (kwitną w maju/czerwcu). Przed klasztorem, obok dużego parkingu, są miejsca odpoczynkowe dla rowerzystów i plac zabaw dla dzieci. Tam można spędzić czas przed powrotem do centrum Rybnika. Na naszej trasie zostało do przejechania jeszcze kilkanaście kilometrów!
Wracamy początkowo tą samą drogą, którą dotarliśmy do Klasztoru Cystersów. Po dojechaniu do stacji kolei wąskotorowej ruszamy wzdłuż ulicy Szkolnej i wjeżdżamy na ulicę Podbiałą i następnie do lasu. W tym miejscu zaczyna się nowy odcinek trasy: żółtym szlakiem rowerowym im. Jana Pawła II jedziemy aż do Ośrodka Stodoły w Rybniku. Stamtąd możemy wybrać jedną z dwóch opcji – jechać przez zaporę na zalewie lub wzdłuż ulic Cisowej i Rudzkiej.
Obojętnie którą trasę wybierzemy, dojedziemy najpierw do zbiornika Pniowiec (jest tam ścieżka dydaktyczna i piaszczysta plaża, a latem strzeżone kąpielisko), a następnie – jadąc wzdłuż linii brzegowej rybnickiego morza – do Ośrodka Kotwica. Miejsca, które mijamy, są opisane w przebiegu trasy nr 5. Droga do centrum Rybnika jest szybka, cała trasa wzdłuż ul. Rudzkiej biegnie wygodną asfaltową drogą rowerową, którą docieramy aż do skrzyżowania z bulwarami nad Nacyną. Skręcamy w nie (w prawo) i – po przerwie na karmienie nutrii – docieramy do Parku Tematycznego. Z niego można jechać i na rybnicki rynek, i dalej - na dworzec PKP w centrum miasta.
Rynek w Rybniku, fot. Barbara Salamon-Szympruch
Wszystkie opisane w tym przewodniku trasy mają swój początek lub koniec w centrum Rybnika. Będąc w okolicach rynku, warto skorzystać z oferty okolicznych kawiarni i restauracji, ale też poszukać z dziećmi lokalnych ciekawostek.
Gdzie ich szukać?
W centrum można też po prostu odpocząć, zabierając dzieci na jeden z kilku okolicznych placów zabaw:
Park przy bazylice, fot. Rafał Tymusz
Rybnik jest miastem wyjątkowo przyjaznym rowerzystom. Przedstawione w naszym przewodniku trasy to tylko część rybnickich szlaków rowerowych. Łącznie w mieście jest 170 km wyznaczonych szlaków rowerowych i 30 km dróg rowerowych. Z roku na rok rowerzystów na rybnickich drogach jest więcej. Co ważne, nie jeżdżą oni tylko i wyłącznie po trasach rekreacyjnych, takich jak opisane w tym wydawnictwie. Wielu rybniczan dojeżdża rowerami do pracy, poruszając się pasami pieszo-rowerowymi, ale też kontrapasami czy wydzielonymi pasami rowerowymi na głównych drogach miasta. To jednak nie wszystkie ułatwienia dla rowerzystów.
Boksy do przechowywania rowerów, fot. Dominika Kufieta
Z myślą o rowerzystach w Rybniku wprowadzono sporo udogodnień:
Do większości atrakcji Krainy Górnej Odry dojechać można również rowerami, krzyżuje się tu wiele szlaków rowerowych. Bazą do wypraw może być Rybnik.
Miejski Ośrodek Sportu i Rekreacji (MOSiR) w Rybniku ma pod swoją opieką wiele miejsc sportowo-rekreacyjnych. Część z nich jest ogólnodostępna, można z ich oferty skorzystać nawet w trakcie rowerowych eskapad po mieście. Zapraszamy!
Stadion Miejski – stadion jest częścią dużego kompleksu sportowo-rekreacyjnego położonego przy ul. Gliwickiej. Od 1964 r. swoje mecze rozgrywa tam drużyna piłki nożnej ROW Rybnik (obecnie ROW 1964 Rybnik). Jeżdżą też tam żużlowcy KS ROW Rybnik S.A. Na widowni jest 10 400 miejsc siedzących. Trawiaste boisko można wynajmować, na co dzień jest ono dostępne dla klubów sportowych.
Stadion Miejski w Rybniku, fot. MOSiR Rybnik
Stadion Lekkoatletyczny – kolejna część kompleksu przy ul. Gliwickiej. Trenują tam rybnickie kluby lekkoatletyczne (RMKS Rybnik i TL ROW Rybnik) oraz m. in. piłkarze (na swoim boisku treningowym). Bieżnia dostępna jest dla wszystkich.
Ośrodek Rekreacyjno-Sportowy RUDA – to chyba najbardziej ulubione miejsce rybniczan na letni relaks. W skład kompleksu przy ul. Gliwickiej wchodzą: 3 niecki basenowe (brodzik, basen pływacki i basen z 2 dużymi zjeżdżalniami), 3 boiska do siatkówki plażowej,boisko do piłki koszykowej, plac zabaw, wodny plac zabaw. Uzupełnieniem oferty rekreacyjnej jest przystań kajakowa (korzystanie z niej wiąże się z dodatkową opłatą) i punkty gastronomiczne. Przy kompleksie jest duży bezpłatny parking. Ruda jest otwarta w wakacje, od czerwca do sierpnia.
Lodowisko i boiska piłkarskie przy ul. Gliwickiej – lodowisko z wypożyczalnią łyżew działa sezonowo, od grudnia do lutego (jeśli warunki atmosferyczne są sprzyjające), z boisk piłkarskich (2 naturalne, 1 syntetyczne) korzystają kluby, to syntetyczne można także wynajmować.
Kąpielisko Pniowiec – naturalne kąpielisko z wydzieloną plażą i dbającymi o bezpieczeństwo kąpiących się ratownikami (w sezonie, od czerwca do sierpnia). Wokół Zalewu Pniowiec znajduje się oświetlona ścieżka pieszo-rowerowa. Dodatkowo na ścieżce wydzielone są miejsca do grillowania, plac zabaw (przy plaży) oraz ścieżka edukacyjna z tablicami.
Ośrodek w Kamieniu – kolejne plenerowe kąpielisko i ogrom atrakcji mu towarzyszących. Na kompleks sportowo-rekreacyjny składają się boiska piłkarskie (2 naturalne, 1 syntetyczne), tereny rekreacyjne, ścieżki do nordic walking i rolek, tor rowerowy, place zabaw i Pluskadełko (wodny plac zabaw, czynny od czerwca do sierpnia). W okresie letnim funkcjonuje strzeżone, naturalne kąpielisko z plażą.
Pływalnia Kryta YNTKA – pływalnia kryta posiadająca 6 torów pływackich, po 25 m każdy. Dodatkowo sala gimnastyczna przeznaczona do gier zespołowych. Czynne cały rok w godzinach 6.00-22.00.
Kompleks rekreacyjny w dzielnicy Paruszowiec – rozbudowany plac zabaw i siłownia zewnętrzna. Obok kompleks boisk sportowych (piłka nożna, siatkówka plażowa), dostępnych dla klubów sportowych.
MOSiR zarządza również sezonowymi piłkarskimi boiskami miejskimi, na których trenują kluby sportowe:
Więcej o Miejskim Ośrodku Sportu i Rekreacji w Rybniku na stronie internetowej (www.mosir.rybnik.pl) i Facebooku (www.facebook.com/mosirrybnik).
Będąc w Rybniku warto skorzystać z oferty kilku znajdujących się w centrum miasta instytucji kultury. Uzupełnieniem wycieczki rowerowej może być odwiedzenie punktu informacji turystycznej (czeka w nim wiele folderów o regionie i pamiątek z Rybnika) czy zobaczenie wystawy w TZR czy bibliotece. Bogatą ofertę dla mieszkańców miasta mają też domy kultury w poszczególnych dzielnicach. Warto się z nimi zapoznać.
Teatr Ziemi Rybnickiej
plac Teatralny 1
44-200 Rybnik
tel. 32 422 21 32
www.teatrziemirybnickiej.pl
Muzeum im. o. E. Drobnego w Rybniku
Rynek 18
44-200 Rybnik
tel. 32 432 74 60
www.muzeum.rybnik.pl
Powiatowa i Miejska Biblioteka Publiczna im. Konstantego Prusa w Rybniku
ul. Księdza Józefa Szafranka 7
44-200 Rybnik
tel. 32 422 35 41
www.biblioteka.rybnik.pl
Punkt Informacji Miejskiej Halo! Rybnik
ul. Jana III Sobieskiego 20
44-200 Rybnik
tel. 32 439 22 00
www.facebook.com/halorybnik
Dom Kultury Chwałowice
ul. 1 Maja 95b
44-206 Rybnik-Chwałowice
tel. 32 421 62 22
www.dkchwalowice.pl
Dom Kultury Boguszowice
Plac Pokoju 1
44-253 Rybnik-Boguszowice
tel. 32 425 20 16
www.dkboguszowice.pl
Dom Kultury Niedobczyce
ul. Barbary 23
44-270 Rybnik-Niedobczyce
tel. 32 433 10 65
www.dkniedobczyce.pl
Młodzieżowy Dom Kultury
ul. Władysława Broniewskiego 23
44-217 Rybnik-Nowiny
tel. 32 422 40 88
www.mdk.rybnik.pl
Industrialne Centrum Kultury
ul. Ignacego Mościckiego 15
44-273 Rybnik-Niewiadom
tel. 32 421 37 55
www.dkniewiadom.eu
Kraina Górnej Odry to malownicze tereny rolnicze, obszary pełne lasów i wód (rzek, ale też stawów), położone w południowo-zachodniej części województwa śląskiego. To tereny graniczące z Republiką Czeską, ziemie od zawsze wielokulturowe i śląskie. Obszar Krainy Górnej Odry wyznaczają rzeka Odra i jej dopływy: Olza, Szotkówka, Psina, Ruda i Bierawka. Głównymi ośrodkami miejskimi są Rybnik, Racibórz, Wodzisław Śląski, Żory oraz Jastrzębie-Zdrój. Można do nich łatwo dojechać, a kiedy się już będzie w okolicy, koniecznie trzeba skorzystać z tutejszych atrakcji. A jest ich niemało! Na turystę czekają zabytki sakralne, zabytki techniki, obiekty rekreacyjne i sportowe oraz – przede wszystkim – natura!
Jakie są więc największe atrakcje malowniczej Krainy Górnej Odry?
Do większości atrakcji Krainy Górnej Odry dojechać można również rowerami, krzyżuje się tu wiele szlaków rowerowych. Bazą do wypraw może być Rybnik.